SPORT 


Opłata vocztowa uiszczona ryczałtem. Łótlź, Pi tek al ma 


GŁOS PORANNY 


Dziš 8 stron. 


1929 r ii 


DZIENNIK SPOŁECZNY. POLITYCZNY I LITERACKI 


Redakcja i Administracja Piotrkowska Nr. 101. 
Redaktor przyjmuje od godz. 5-ej — 7 


-ej wieczorem. 


ET 
— — IB 
r 


Telefony: Redakcja Nr. 44-44 Administracja i Ekspe- 


Ej ena 25 śroszy Ę 


dycja Nr. 77.77 Nr. konta P. K. O. 66.155 


Zwycięstwo socjalistów w Anglii 


Sądząc z dotychczasowych wyników partia pracy zdobędzie w izbie gmin 


większość mandatów. 


Pod wzgledem ilości uzyskanych głosów konserwatyści 
ponieśli klęskę we wszystkich okregach 


Ramsay Mac Donald 


przywódca zwycięskiej 'partji 
pracy 


Wszyscy głosują! 

LONDYN, 30. 5. (PAT). W dniu 
dzisiejszym odbyły się wybory na 
506 miejsc na ogólną liczbę 615, 
a to mianowicie dlatego, że 5 de 
putowanych . przeszło w swych 0- 
kręgach bez głosowania, nie mając 
żadnych kontr-kandydatów, w jed 
nym z okręgów wybory odłożone 
zostały na tydzień, a w  później- 
szych terminach odbędą się wybo- 
ry 11 deputowanych — reprezen- 
tantów uniwersytetów, 

W wielu okręgach wyborcy za- 
częli składać kartki do urn wy- 
borczych od godziny T-ej rano. 
Biura wyborcze otwarte są do go- 
dziny 9-ej wieczorem. Jak dotych- 
czas nie zanotowano żadnych szcze 
gólnych wypadków. 


Tysiące kobiet spieszy do urn 
wyborczych, aby skorzystać z przy 
znanego im prawa głosowania. 


LONDYN, 30. 5. (PAT), O wiel- 
kiem zainteresowaniu się wybora- 
mi do izby gmin Świadczy m. in. 
przybycie do Londynu 50 specjal- 
nych korespondentów zagranicz- 
nych. 


Sprawozdania z przebiegu wybo- 
rów w okręgach miejskich poda- 
ja, że w pierwszych szeregach o- 
sób, które zgłosiły się do lokali 


wyborczych, przeważały młode ko 
biety, pracownice sklepowe i biu- 
rowe. W wielu wypadkach zdarza 
ło się, że przychodziły odrazu ca- 
de rodziny, by wziąć udział razem 
w głosowamiu. Wobec przepełnie- 


|nia kołei podziemnych, autobu- 


sów i tramwajów, niektórzy g oby 
watełi zabierali spieszących do 
um wyborczych swymi samocho- 
dami. Pomoc taką okazywano 
często starcom -f kałekom. 


Pierwsze wyniki 

LONDYN, 81 maja. (Tel. wł. 
„Głosu Porannego“) — 

O godz. 1 w nocy stan uzyska 
nych mandatów wynosił: 

konserwatyści 34, 

partja pracy 45, 

liberałowie 6, 

niezależni 2. 

Partja pracy odebrała Konser 
watystom 18 mandatów, libera- 
łom 3 mandaty; liberałowie o- 
debrali konserwatystom 5 man- 
datów; niezależni odebrali kon- 
serwatystom 2 mandaty. 

Straty dotychczasowe wyno- 
szą: konserwatyści 25, partja 
pracy 0, liberałowie 3. 

Wybrany został ponownie 
przywódca robotniczy Clynes, 
którego większość w roku 1924 
wynosiła 1005 głosów, a obec- 
nie wynosi 6646 gł. 


ie 


LONDYN, 31 maja. (Tel. wł 
„Głosu Porannego“) — 
O godz. 1.15 w nocy 
mandatów wynosił: 
konserwatyści 41, 
partja pracy 60, 
liberałowie 8, 
niezależni 4. 


Sfarzyi nowi zniomi!. 


Labourzysta zwyciężył 
prokuratora general- 
nego 


LONDYN, 31 maja (Tel. wł. 
„Głosu Porannego“) — 

W godzinach wieczorowych i 
nocnych nieprzejrzane tłumy iu 
dzi zaległy Trafalgar Square, 
odczytując z ruchomej świetl- 
nej reklamy wyniki wyborów. 
Zwycięstwa poszczególnych par 
tji były witane burzliwemi o- 
klaskami przez zwolenników 
zwyciężających. 

Wybrani zostali ponownie: 

lord Eustache Percy 
ster oświaty w gabinecie kon- 
serwa 


stan 


którego 


(mini-|w nocy: 


Joynson Hicks 


(minister spr. 
wewnętrznych), którego wię- 


kszość w stosunku do 1924 ro- 


ku spadła z 10.944 ma 5.966 
głosów, 

Arthur Henderson (przywód- 
ca robotniczy), którego wię 
kszość wzrosła u 4.506 na 7.954 

konserwatywny miinisteg rol- 
nictwa Samuel Hoare | 
konserwatywny minister woj 

Worthington 


konserwat._ Philip Sassoon, 
większość spadła x 


przywódcy 
Tillett, Ben Turner i Ponsonby. 
Większość tego ostatniego wzro 

z 2345 na 10449 gł. 
Pozatem wybrano na nowo 
fkonserwatystę Rennelła Rodda. 
byłego posła brytyjskiego w 
Rzymie. a 

Ponownie wybrano  zmanego 
członka partji pracy, zięcia lor 
da Cnrzona, sir Oswalda Mos- 
ley'a. 

Zwycięstwo liberałów nwi- 
doczniło się w wyborze Herber 
ta Samuela. 

Prokurator generalny w rzą- 
dzie konserwatywnym, Tho- 
mas Inskip, został pobity przez 
kandydata robotniczego mniej- 
Szością 4.225 gł., podczas gdy 
w ostatnich wyborach osiągnął 
on większość 3.159 gł. 

Pozatem wybrany został zna- 
ny adwokat Jowitt  (zwycię- 
stwo liberałów nad konserwa- 
tystami). 

Ponownie wybrani zostali 
przywódcy robotniczy: Tom 
Shaw (były minister w rządzie 
Mac Donałda), Landsbury, Am- 
mon, jak również kandydatka 
partji pracy p. Wilkinson.. _ 

Wreszcie zdobył mandat kan 
dydat robotniczy Oliver Bald- 
win, syn obecnego konserwaty- 
wnego premjera. Pobił on kon- 
serwatywnego kandydata, któ- 
ry podczas ostatnich wyborów 
uzyskał większość 885 głosów. 
Obecna większość Olivera Bald 
wina wynosi 3043 gł. 

Dotychczasowy konserwaływ 
ny poseł Harry Brittain uległ 
kandydatowi robotniczemu 
mniejszością 407 gł. 


Komunisfa przenadł! 
LONDYN, 31 maja, (Tel. wł. 
„Głosu Porannego) — 
Stan mandatów o godz. 1.30 


konserwatyści 49, 
partja pracy 88, 


[czas gdy w roku 1924 większość 
i 5079 _sakasór, 


liberałowie 4, - 
niezależni 2, 
nacjonaliści 2. 


Zdobyli mandatów: labourzy: 


ści 31, liberałowie 7, niezależni 

2; utracili: konserwatyści 34, 

i 1, liberałowie 4 
niezalęfni 1. 
Kandydat 


s Ransay 
Muir został pobity; również je- 


dyny dotychczas komunista w 
izbie gmin, Sakłatvala, przepadł 
ną korzyść kandydata partji 
pracy w okr, Battersea North, 
> a w walczyły wszystkie par- 


wybrany został do 


watywnym, Amery. Jego wię- 
kszość spadła z 5959 na 3993 
gł. Również wybrano ponow- 
nie:  labourzystę Trevelyana, 
konserwatywnego podsekreta- 
rza stanu dla spraw zagranicz- 
nych Lockera Lampsona, kon- 
serwatywnego ministra opieki 
społecznej Neville Chamberlai- 
na, którego ilość głosów wzro- 
sła z 13043 na 14760, 


Twierdza konserwy 


zdobyta 


43 głosy większości 
Chamberlaina 


LONDYN, 31 maja. (Tel. wł. 
„Głosu Porannego*) — 

O godz. 1.40 w nocy stan man 
datów wynosił: 

konserwatyści 52, 

partja pracy 88, 

liberałowie 9, 

niezależni 2, 

nacjonaliści 3. 

Do sodz. 2 w nocy partja ro- 
botnicza zyskała 40,  liberało- 
wie 7, niezależni 2 mandaty. 
Straty wynoszą: konserwatyści 
40, partja pracy 1, liberałowie 
7, komuniści 1. A mem hy 

Minister spraw zagranicznych 
Austin Chamberlain zwyciężył 
w swoim okręgu wyborczym 
Birmingham West kandydata 
robotniczego większością zaled- 
wie 43 głosów. Partja robotni- 
cza zdobyła w twierdzy konser 
watystów, Birminghamie, nie- 
mniej. niż 4 mandaty. 

Ponownie wybrano konserwa 
tywnego posła Hannona. Kon- 
serwatywna posłanka lady A- 
stor została ponownie wybrana 
w swoim okręgu Plymouth wię 
kszością zaledwie 211 gł, pod- 


Słaniey Raliwim 


dotychczasowy premjer i wódłe 
pokonanych konserwatystów 


Osfafnie wyniki 


Partja Pracy ma wiek- 
szość 


LONDYN, 31 maja. (Tel. wł. 
„Głosu Porannego“) — 

Rezultaty wyborów o godz. 
2.30 w nocy były następujące: 

konserwatyści 66, 

partja pracy 108, 

liberałowie 12, 

niezależni 5. 

Dotychczas zyskali: konser- 
watyści 1, partja pracy 47, Ti- 
berałowie 7, niezależni 2. 

Straty wynoszą: konserwaty- 
stów 48, labourzystów 2, libera- 
łów 8, niezależnych 1. 

Ponownie wybrany został 
wzmożoną większością prezy- 
dent izby handlowej rzadu kon- 
serwatywnego _Cunliff Lister. 
Również ponownie wchodzą do 
parlamentu konserwatysta Phi- 
lip Dawson i sekretarz 


parla- 
mentarny ministerstwa opieki 
społecznej obecnego  rządn 


Kingsley Wood. 
LONDYN, 31 maja. (Tel. wi. 
„Głosu Porannego*) — 
O godz. 3.30 nad ranem stan 
mandatów był następujący: 
konserwatyści 74, 
labourzyści 115, 
liberałowie 14, 
niezależni 2, 
nacjonaliści 3. 
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- Zwycięstwo socjalistów w Anglii 


Przywódca robotniczy Wed- 
tewocd został ponownie wybra 
' ay. Jego większość podniosła 
się z 8801 na 11320 głosów. 


Pierwsze głosy prasy 
Konserwa przyznaje się 
do klęski 
LONDYN, 31, 5. (Tel. wł. „Gło- 
u Porannego"),  Ustosunkowanie 
prasy londyńskiej do dotychczaso- 
wych wyników wyborów znajduje 

wyraz 
wez w poko: 


świadczenie n. Marsz. Piłsudskiego 


(Dokończenie) 


Konserwatywne pisma podkraśla- | zdecydowamą większość nad wszy- 


ją liczne zwycięstwa socjalistów, 
a liberalna prasa mówi o „złym 
dniu“. 

Robotnicze pismo „Daily He- 
rald* ogłasza rezultaty pod wiel- 
kim tytułem 
„Wielka lawina ku rządowi partji 

pracy zaczyna się toczyć”. 

Pismo mówi o rewolcie przemy- 
słowych okręgów przeciwko Bald- 
winowi. 

Skrajnie konserwatywna 
ning Post* pisze, że 

„dac soeBe wma otrzymali 


„Mor- 


w sprawie b. minista skarbu 


Rozeszła się wiadomość, pocho- 
dząca ze sfer nieoficjalnych, że 
oświadczenie złożone przez p. 
Marszałka Piłsudskiego sędziemu 
sądu najwyższego, p. Zaleskiemu 
w dniu 27-go b. m. brzmi w sposób 
następujący: 


Anna Stolińska 
Izrael Abramski 


zaślubieni 


Jerozolima, w maju 1929. 


został odsłonięty dn. 26 b. m. w Budapeszcie. 


Prenumerata premjowa 


F;enumeratorzy, którzy dziś, w piątek, 


płata bezpośrednio w administracji „Głos Porannego“ (al. Piotrkowska 101) 


premuineraię za ma. czerwiec 
otrzymają dotychczasewym zwyczajem 


JAKO BEZPŁATNE PREMIUM 


bilety do pierwszorzędnych kim 
lub cenne, ciekawe książki» 


„Ja, Józef Piłsudski, urodzony 
w 1876 r., Pierwszy Marszałek Pol 
ski odmawiam wszelkich zeznań 
bo jestem szefem rządu wobec rzą 
du, sądu i oskarżycieli, (—) Józef 
Piłsudski, 

Według imformacji miarodaj- 
nych ten tekst oświadczenia jest 
fałszywy, natomiast oświadczenie 
to ma mieć brzmienie następujące: 

„Ja, Józet Piłsudski, Pierwszy 
Marszałek Polski, jako Świadek 
zeznawać nie będę. Uważam bo- 
wiem, że występować w tym wy- 
padku muszę jako szef gabinetu 


którego seal na zdjęciu 


Na uroczystości obecny był regent adm. Fłorthy 


zgodzili się spłacać 

PARYŻ, 30. 5. (PAT). Dwa głów 
ne” pankty porozumienia, osiągnię- 
tego pomiędzy delegacją. niemiec- 
ką a delegatami wierzycielskiemi 
polegają na tem, że zasadnicza ra- 
ta roczna została uchwałona w wy 
sokości 

2 miljardów 50 miljonów marek 
i, że plan Davesa będzie obowią- 
zywał od dnia 1 września r. b. 


stkiemi pozostałemi partjami 
i motywuje zdobycze soejalistycz- 
ne rozbiciem antysocjalistycznych 
głosów na konserwatywne i liberal 
ne. Przy okazji dziennik podkreśla 
również w tytule, słabe rezultaty 
liberałów. 

Należący do lorda  Bothermera 
„Daily Mirror* również uzasadnia 
„Sensacyjne zwycięstwa socjali- 
styczne tem, że „pewne mandaty* 
przepadły z powodu rozbicia gło- 
sów na konserwatywne i liberal- 
ne. 


PARYŻ. 30, 5. (PAT). Rzeczo- 
znawcy reparacyjni znaleźli wspól 
ną podstawę takiej interpretacji 
Younga, któraby była możliwa do 
przyjęcia i dka wierzycieli į dla 
niemców. 

Bądź co bądź pozostało jeszcze 
do osiągnięcia porozumienie w 
sprawie pewnych warunków stoso- 
wamia projektu Younga, dotych- 
czas jeszcze nie wyjaśnionych. 


p. Czechowicza 


z jego prawami w stosunku do 
sądu, oskarżycieli i oskarżonego. 
(7) Józef Piłsudski”, 

BERLIN, 30. 5. (PAT) Prasa 


berlińska przynosi depeszę „Time- 
sa“ donoszącą z powołaniem się na 
jednego ze swoich koresponden- 
tów, że rząd sowiecki udzielił Troc 
kiemu zezwolenia na powrót do 
Rosji z dniem 1 fipca r. b. 
„Times* podkreśla, że to zezwo- 


Laberatorjum 
analiz lekarskich 


przeniesione zostało 


na Piotrkowską 109, 
tel. 80-65. 


Dziś 


- 1 dni następnych! 


ulubienica Anglii 
pikantna 


Y 


Najwspanialszy film europejskiej produkcji „Sascha“ 
w Wiedniu w mistrzowskiej realizacji Geza r. Bolvary 


SZAMPAN 


CE (Palais de Lusce) HENE 


Przepych nowobogackich, nędza wykolejeńców i ciężka dola 
powojennych bankrutów składają się na arcyciekawą treść. 


KONCERT GRY DAJĄ; 


Betty Balfour, 
wytworny Jąth Trevor 


Wspaniała ilustracja muzyczna orkiestry symfonicznej 
pod kierunkiem A. Czudnowskiego. 


Pocz. przedst. o g. 4-ej po poł, w sob. i niedz. 

o godz. 12 w poł. ostatniego o godz. 10 wiecz. 

(Ceny miejsc na I seansod 1 zł, w sob. niedz. i 

święta wszystkie miejsca od 12 do 3 po poł. 
po 50 gr.i 1 zł. 


WE ELLE EC ELEELE E 


2 miliardy 50 milionów marek 


Niemcy — rocznie! 


Delegaci koalicyjni mają defini 
tywnie ustalić swe stanowisko w 
ciągu dnia jutrzejszego. Dalsza 
wymiana zdań będzie się odbywała 
prawdopodobnie w ciągu piątku i 
soboty, - tak, że jest nadzięja, że 
już w sobotę plenarna konferencją 
będzie w stanie ustalić zasady ogól 
mego uregulowania sprawy odszka- 
dowań. 

RZYM, 30. 5. (PAT) Omawiająć 
przebieg ostatnich dni konferencji 
paryskiej, „Tribuna“ pisze, jż daje 
się tam odczuć nowa fala pesymiz 
mu, potwierdzona  wypowiedzia- 
nym przez Younga zamiarem ry- 
chłego powrotu do Ameryki. „Tri- 
buna“ przewiduje w rezultacie zu- 
pełne bankructwo konferencji, któ 
rej długie i pracowite pertraktacje 
zajęły ekspertom przeszło trzy 
miesiące czasu. 


Trockiemu pozwolono wrócić? 


Tak donosi prasa niemiecka 


lenie rządu sowieckiego może być 
pod wpływem Stalina jeszcze w 
ostatniej chwil cofnięte. Trocki 
przebywa obecnie na jednej z & 
zw. „wysp książęcych" na Morzu 
Marmara i zajmuje się tam rybo- 
łówstwem. 


Buster III] 


prrylyłz Amei 


aby nam finanse 
— poprawiać. — 


Buster 
Keaton 


przybędzie, aby nam 
humor podnieść, 


to się BUSTEROWI 
KEATON uda; 


Za to ręczy dyrekcja 


AW. 


= 
sa 
ZA 
Ew 
=: 


fascynu- 
jąca 


Vivian Gibson, 


R A 


Romans 


sensacy jny 


G. Mukhlen-Szulta 


238 - 


(Cigg dałszy). 


Bob znów wybiegł na ulicę. 
Przechodząc koło sklepu z goto- 
wą garderobą męską, wszedł i 
kupił sobie ubranie. Nie było 
ono bardzo eleganckie, ale przy- 
najmniej nie posiadało dziur i 
łat. Bob zdecydował się również 
na nowy kapelusz i krawat. Nie- 
stety musiał zrezygnować z kra- 
wata, ponieważ zabrakło mu go- 
tówki. 

Spojrzał do lustra i uśmiech- 
twat się z zadowoleniem. Odbicie 
w zwierciadle wydawało mu się 
wspaniałe i był pewien, że mo- 
że się zjawić w najelegantszem 


towarzystwie. 


Z książki adresowej dowie- 
dział się, gdzie mieszka hrabina 
Loty, I natychmiast udał się w 
kierunku eleganckiej dzielnicy 
miasta. 

Po długotrwałym marszu zna- 
lazł się przed piękną bramą, 
wiodącą do ogrodu. Zadzwonił. 
Brama otworzyła się automaty- 
cznie. Przez aleję wysypaną żwi- 
rem Bob szedł ku pięknej. bia- 
łej wifi. 

Gdy przechodził ob-k wodo 
trysku, zatrzymał się i z naiw 
nym zdumieniem przyglądał sie 
postaci nagiej nimfy, która 
przechylając się przez marmu- 

rowy brzeg zbiornika, popra- 

wiała włosy, przeglądając się w 
wodzie. Miał wrażenie, iż wi: 
dział już tę figurę, i zdawało 
mu Się, iż wówczas już zwró- 
cil na nią specjalną uwagę. 


W hallu ;rzyjął go siwy, pe 


TEPEE 
PURIR WY? 


chyłony służący. Stary poznał) — Bierfus. Romeo Bierfus— | 


odrzekł Bob. 


Służący spojrzał ua niego u- 
ważnie. Jego krytyczne spojrze- 
nie padło na krawat gościa, na- 
stępnie dokładnie obejrzał jego 
nowe ubranie. Wynik tej obser 
wacji był widocznie niezadawa- 
lający. Nozdrza służącego drga 
ły nerwowo. 


gościa i rzekł: 
— Pani znajduje się w budu 
arze, — i dorzucił uprzejmie: 
— Pan: tcieszy się, widząc 
pana Bierfusa znów w naszym 
domu. 


Bob wszedł na górę po mar 
murowych schodach  wyłożo- 
nych dywanem.  Rozejrzał się 
po westibulu i zauważył, że 
gospodyni domu posiada osobli | 7 rzekł z godnością, — po- 
wy gust. Dokoła stało moc pię: wiem zaraz, kiedy pani pana 
knych foteli i szafeczek w no. |PTzyjmie. 
woczesnym stylu. Ściany zaś i| Lokaj miał zamiar wyjść 
drzwi wyłożone były rzeźbami |lecz nagle jakaś silna reka 
z wczesnego włoskiego renesan |schwyciła go za kołnierz i za- 
su. Gdzieniegdzie na ścianach | trzymała. 
pes i teka hafty niej Drogi przyjaciełu, — rzekł 
jedwabiu. Na empiro sto- F 
wupóa stał chdński bród, a z go se, ZE ag W. 

3 - chciał być dła mnie uprzejmiej- 
tyckiego sa a. kobolliotgo EM Szy; o iłe pan nie posłucha mej 
trzył jakiś święty, wzrokiem prośby, mogę pana Frage 

i Ve. . M 
wyrzutu na śpiącą Ve dół przez barjerę. 
mus, według obrazu Giorgione'a 

Wszystk z Bob udał się za służącym. 

szystko raza.  SprAWIAO| Przeszli przez kilta pokoi, u- 
wrażenie czarownego kaprysu, zaądzonych. 1 niezwykłym prze: 

7 pole pa srsacniczą C€- | pychem. Bob rozglądał się nważ 
SM aE SESDE CY nie, ale żaden przedmiot nie wy 

Na galerji, otaczającej hall |dawał mu się znajomy. 
rozległy się kroki. Bob pod- 
PEDRA do GÓRY jakichś kieś drzwi i wymienił nazwiska 
SE OCE pra sbrezng -wolibe: gościa. W pokoju rozległ się 
rji, trzymając w ręku tacę peł- dźwięczny głos: 


— Niech pan poczeka tutaj 


Słażący otworzył wreszcie ja 


a — Romeo? Ach jak to do- 
— Wiktor, — krzyknął sta |... prosić natychmiast. 
ry, — zaprowadź pana Bierfn- 


sa do pani hrabiny. 


Lokaj, przystojny, siłny- chło: 
pak, spytał: 


Bob znalazł się w jakimś po- 
ju i ujrzał zabawną scenę. Na 
grubym, jasnym dywanie smyr 
neńskim, siedziała pani domu, 


ną nakryć srebrnych. | 


— Jak mam pana zamełdo- w czarnym jedwabnym  tryko- | gą 


cie. Była ziekka podniecona, od 


żeś 


ra 


dychała głęboko, 
miała wypieki. 


twarzy 


Na szerokim, niskim łóżku, 
o odcieniu kości słoniowej, pię 
trzyły się jedwabne poduszki; 
puchowa kołdra jedwabna, ko- 
loru wody morskiej spływała 
na podłogę. Dokoła łóżka poroz 


obliczu jego widniały 
tajemnice; starannie podgolone 


na prostym czole; 
knięte oczy były silnie podkra- 


ciemne 


brwi tworzyły misterny łuk 


półprzym- 


żone, a kąciki ust opadały po- 


gardliwie ku dołowi. Wyraz je- 
go twarzy przypominał 
czyzn, dla których nie istnieją 


męż- 


rzucane były prześliczne ranne |już sensacje, ani przyjemności. 
pantofle, jedwabne pończochy, |W rzeczywistości zaś pod zna- 
podwiązki i cieniutka bielizna.|czącą miną tancerza ukrywała 
Peignoir z jedwabiu w kwiatyjsię prawdziwie demoniczna głn- 
migdałowe leżał na poręczy jed |pota. 


nego z foteli. 


W pokoju unosił się subtelny 
zapach. Na toaletce, między fla 
konikami perfum, puderniczka- 
mi, szczotkami i grzebieniami, 
oprawnemi w srebro, widniała 
japońska waza, z której wyra- 
stał krzak storczyków. 


Bob z takim _ zainteresowa- 
niem przyglądał się siedzącej na 
dywanie kobiecie, że początko- 
wo nie zauważył, iż w pokoju, 
znajdują się dwaj panowie. Jed 
nym z nich był tancerz Henryk 
Litow. Wyglądał on zupełnie. 
jak wycięty z żurnała mód. Na 


Drugim z dwuch panów, był 
Merlussac, król żelaza, który 
o wszystkich rzeczach na świe- 
cie miał pojęcie, — za wyjaąt- 
kiem dziedziny żelaza. Był on 
typem wesołego, nieco przytę- 
giego pana, jakiego zawsze spot 
kać można w wagonach jadal- 
nych wielkich expressów, kur- 
sujących między Amsterda- 
mem, Paryżem, Rzymem i Ber- 
linem. Jego pełne usta błyszcza 
ły, jak po dobrym obiedzie. W 
jednym oku miał monokl; no- 
sił wygodne, wykwintne obu- 
wie i białe getry, 

(d e. n:) 


wiel 


AP 


jająych na lelniska | 


Koncesjonowane i Kaucjonowane 


Przedsiębiorstwo Wariowników Ochrony Mienia 


bódź, 6 sierpnia 28, II piętro 
dozór dzienny 
wyjeżdżających na letniska. 
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Dziś powtórzenie premiery! 


Według słynnej sztuki Micodemiego „IIl- Seampalio" 


GAŁGANEK 


DZIECKO ULICY 


Dramat miłości:i wzruszeń. 


W rolach głównych: 
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LIVIO PAVANELI 
H. JUNKERMAN 


a 


Pobór rocznika 1908 
1907 i 1906 


Dziś winni się stawić przed 
komisją poborową nr. 1 (Pomor 
ska 18) mężczyźni rocznika 
1908 zamieszkali na terenie V 
komisarjatu P. P. o nazwiskach 
na litery: 


F 
Przed komisją poborową nr. 
2 (Ogrodowa 34) winni się sta- 
wić mężczyźni rocznika 1908 
zamieszkali na terenie VII ko- 
misarjatu P. P. o nazwiskach 
ta litery: 
RT 


Przed komisją poborową 
3 (Zakątna 62) winni się sta- 
wić wszyscy poborowi, którzy 
dotychczas nie mają uregulowa 
nego stosunku do służby w woj 
sku roczników 1906 i 1907, za- 
mieszkali na terenie komisarja- 
tów P. P.: I, IV, VI, VII, X, XII, 
XII i XIV. (p) 


Domy dla uhez- 
pieczonych 


pracowników umysło 
wych 


ubezpieczeń pracowni- 


nr. 


Zakład 


ków przeznaczył 30 miljonów zło- |ý 


tych na budowę domów dla ubez- 
pieczonych im. marszałka  Pilsud- 
skiego. 3 


Uchwała była «zatwierdzona 
przez min. Jurkiewicza, gdy jed- 
nak teraz zakład przedstawił de- 
partamentowi ubezpieczeń projekt 
zakupu plaeu na ten cel, projekt 
został przez ministerstwo odrznco- 
ny. Wobec tego przedstawiciele 


zakładu ubezpieczeń zwrócą się do || 


ministra Prystora o ponowna rez- 
patrzenie eałej sprawy. 


Odczytu 
ODCZYT TADEUSZA  WIENIA- 
WY - DŁUGOSZEWSKIEGO 

Dziś t j. w piątek dnia 31 maja 
b. r. o godz. 8 wiecz. w sali fil- 
tarmonji redaktor T. Wieniawa 


Długoszewski wygłosi odczyt n. 
t. „Robotnik w Polsce*. Odczyt 
będzie ilustrowany _ ciekawemi 


przezroczami z ruchu robotniczego 
* t. d 


Bilety do nabycia w kasie fi- 
harmonji w cenie od 50 zr. do zł 
1,50 gr. dla bezrobotnych ulga. 
Nabyte już na dzień 17 maja są 
ważne. 


Nocne dyżury apiek 


Dziś dyżurują następujące a- 
pteki: 

G. Anłoniewicza, Pahbjanicka 
50: K. Chądzyńskiego, Piotr- 
kowska 164; W. Sokolewicza, 
Przejazd 19; R. Rembielińskie- 
go, Andrzeja 28; J. Zundelewi- 
cza, Piotrkowska 25; Kasper- 
kiewicza, Zgierska 54; S$. Traw- 
kowskiej, Brzezińska 56. 


HELA 
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Piestrzyński zastrzelił Majewskiego, 


gdyż został wyprowadzony z równowagi popelnioną 


W dniu onegdajszym i wczo- | 


rajszym władze śledcze zajęte 
były badaniem zarówno aresz- 
towanego Piestrzyńskiego jak i 
świadków, mogących coś wnieść 
nowego do sprawy zamordowa 
nia Majewskiego przez Pie- 
strzyńskiego. Jak wynika z do- 
tychczasowego dochodzenia 
Piestrzyński od kiłku już lat u- 
trzymywał stosunki handlowe z 
Majewskim, który z polecenia 
Piestrzyńskiego kupował bydło 
w okolicach Łodzi, przeznaczo 
ne na eksport. Na tle rozra- 
chunków tych niejednokrotnie 
dochodziło do sprzeczek, gdyż 
Piestrzyński zarzucał Majew- 
skiemu nieuczciwość i pewnego 
razu postanowił zerwać umowę 
z Majewskim, gdyż wskutek 


defraudacją 


ciągłych nieuczciwości, stracił cy. Piestrzyński zażądał od Ma- 
doń zaufanie. Majewski jednak | jewskiego sprawozdania co do 
zdołał przekonać Piestrzyńskie-|owych 18.000 złotych. Pacząt- 
go, że działał nie w złej woli, |kowo Majewski dawał wykręt- 
wobec czego pogodził się z nim|ne odpowiedzi i wreszcie wi- 
ponownie. dząc zdenerwowanie swego 
Przed kilku tygodniami Pie- |chlebodawcy oświadczył, że 
strzyński zawarł poważniejsza nie ma pieniędzy ani bydła. 


umowę z wiedeńską firmą „Ba-| Tegoż dnia przybył do Łodzi 
kalarz*. której miał dostarczyć |również przedstawiciel firmy 
większy transport trzody chlew |„Bakalarz* z Wiednia, której 


nej. W celu wywiązania się z|Piestrzyński zobowiązał się do- 
tej tranzakcji Piestrzyński po-|słarczyć zamówione bydło. — 
wierzył Majewskiemu zakup by | Tembardziej zdenerwowała Pie 
dła, wręczając mu 18.000 zło-istrzyńskiego odpowiedź Majew- 
tych. Wziąwszy pieniądze Ma-|skiego, gdyż nie miał żadnego 
jewski wyjechał z Łodzi i mimo | wytłumaczenia dla przedstawi- 
upływu kilku tygodni, nie da-jciela wiedeńskiej firmy, przed 
wał znaku życia o sobłe. Wresz- | którą uchodził 
cie Majewski krytycznego dnia|kupca i nie chciał się jej nara- 
zjawił się u swego chlebodaw- 


Ze smutkiem zawiadamiamy, że zwłoki 


Tani Donchinowej 


Urodzonej Załkind 


Premjery teatralne 


zmarłej w Kairze dn. 7 lipca 1927 roku 
przeniesione zostały do kraju i pochowane 
w Łodzi dn. 50 maja 1929 r. 


76 należy do wdowy Marji Gut- 
sche, gdzie też zamieszkuje w 
trzy pokojowem mieszkanin na 
parterze wraz córką swą, Za- 
mężną, Eleonorą Kamińską, 14 
letnim Adolfem i 17-letnią Leo- 
kadją. Wczoraj popołudniu 


swą Kamińską, do miasta, tak, 
że w mieszkaniu pozostali jedy- 
nie Leokadja i Adolf, 


Bodzima. 


panowanie nad sobą, wyjął + 
kieszeni rewolwer i strzelił do 
Majewskiego, który to strzał 
jak wiadomo był śmiertelny. 
Po zabójstwie Piestrzyński o- 
koło godz. 3 pop., w godzinę po 
popełnieniu zbrodni, udał się 
do Grand - Hotelu, gdzie za- 
mieszkał chwilowo przedstawi- 
cel wiedeńskiej firmy, oczeku- 
jąc odpowiedzi od Piestrzyń- 
skiego.  Piestrzyński wówczas 
oświadczył, że nie może wy- 
wiązać się z nałożonych nań o- 
bowiązków, gdyż został oszuka- 
ny przez jednego ze swych pra- 
cowników, który mu skradł pie- 
niądze, Po rozmowie tej Pie 


za poważnego |strzyński udał się do hotelu Pol 


skiego, gdzie zamieszkał do eza 


zić, to też Piestrzyński stracił!su aresztowania go. (p) 


W objęcia Śmierci 


uciełkła if-lelfmia dziewczyna 
przed narzuconym jej mężem 
Posesja, przy ul. Pomorskiej |przy stole, oparta głową o stół 


a z prawej skroni sączyła sie 
krew. W ręku trzymała knzczor 


wo rzwolwer. 


Przestraszeny chłopak orjer= 
tując się w sytnacji, podbiegł 
do siostry, lecz zastał już styg 
nące zwłoki, wobec czego 


Marja Gutsche wyszła 1 CÓTKĄ | wszczął alarm. 


Zawezwano pogotowie, lekar2 
którego stwierdził zgon. 


Na miejsce przybyły natycie 
miast władze Śledcze i jak wy- 


„Wióńiówy sad - komedia A. Czechowa 


Gościnne występy Mosk. Teatru Artystycznego 


Moment na przełomie dwuch 
epok. Oto wraz z Wiśniowym 
sadem stary porządek feodalno- 
romantyczny już się wali, a na 
arenę życia wkracza nowy wład 
ca — kapitalizm. Te dwa świa- 
ty nie mogą się nawzajem zro- 
zumieć: jeden z nich liczy 
wciąż jeszcze promienie słońca 
i płatki wiśniowe, drugi woli li 
czyć ruble i wycięte drzewa. W 
tym właśnie zmierzchu okresu 
historycznego, zapadającego się 
w nicość pod obuchem siły no- 
wych ludzi i nowych idei, leży 
tragizm „Wiśniowego sadu“. 
Osobiste przeżycia właścicielki 
majątku ziemskiego bledną i sta 
ją się tylko tłem wielkiego prze 
wartościowania. I tu, w zarod- 
ku nowego ustroju, już kręci się 
młody lokaj, Jasza, — zapo- 
wiedź następnego przewrotu. 

Sztuka Czechowa jest pod 
względem teatralnym silna w o- 
statnich dwuch aktach. Szcze- 
gólnie śmierć Firsa na (le wy- 
rąbywanego sadu  wiśniowego 


W obawie przed aresztem 


upadły kupiec Haupt pozbawił się życia 


Jak już donosiliśmy przed pa- 
ru dniami sąd ogłosił upadłość 
Maksymiljanowi Hauptowi. Karola 
30. przyczem z zestawienia wyni- 
kało, iż deficyt jego wynosił 250 
tysięcy złótych.  Maksymikjan 
Haupt miał być w tych dniach osa 
izony w więzieniu. Musiał się on 
prawdopodobnie o 
dzieć, to też-w dniu wezorżijszęm, 


korzystając z nieobecności żony, 
zażył większą dozę nieznanej bli- 
żej trucizny. Powróciwszy do do- 
mu żona zastała dogorywającego 
męża, wszczęła natychmiast alarm 
lecz przybyły na miejsce dr. Wey- 
land stwierdził już tylko zgon de 
nata. Samobójstwo to wywarło sil 


LO) 


jest kapitalnym akordem finało 
wyin. Oczywiście, że mistrzow- 
ska kreacja p. Pawłowa w wiel 
kim stopniu przyczyniła się do 
uwypuklenia tej silnej sceny. 

Pierwsze dwa akty, 
wyłącznie malowantem 
wiska w tem „Szlacheckiem 
gnieździe“, które niebawem ma 
ulec gruntownej metamorfozie, 
są nieco przydługie. Możnaby je 
była łatwo skondensować w jed 
nym akcie. 

O zespole, który mamy przy- 
jemneść oglądać w Łodzi, już 
pisałem. Zarówno o scenach 
zbiorowych, jak i o grze po- 
szczególnych artystów, należa- 
łoby powtórzyć już wypowie- 
dziane superlatywy. Trzeba jed 
nak podkreślić wysoką ksasę 
gry p. Lisienko, znanej nam do- 
tychczas z kina. Szczególnie w 
akcie 3, gdy sprzedaż majątku 
i sadu staje się faktem, a nowy 
właściciel, oszołomiony tryum- 
fem, bez osłonek daje do odczu- 
cia swoją siłę, p. Lisienko ode- 
grała niemą scenę osłabienia, 
jakby zacierania się i znikania, 
po mistrzowsku. Nawet widz z 
1 rzędu nie mógł się oprzeć 
wrażeniu, że twarz artystki po- 
wleka się kredową bielą Śmier- 
telnej bladości. 

Was. 


TEATR ROSYJSKI STANISŁAW 
SKIEGO. 

Dziś. piątek arcywesoła komedja 

Gogola „Ożenek“, jutro powtórze: 

nie „Bieda nie hańbi* Ostrowskie- 


tem  dowie- |ne wrażenie w kołach kupieckich | go, w niedzielę wieczorem pò raz 
|-raszego miasta, 


2-gi „Wiśniowy, sad“. 


kadja oświadczyła, że gdy wró-|nika x przeprowadzonego do- 
mieszkanie będzie zamknię:|chodzenia,  Leokadja Gutsche 
te ma klncz i żeby wobec tego |popełniła samobójstwo wskutek 


re będzie ctwarte. 


Gdy wrócił, wszedł przez ©6-|Omencetera, który jest o kilka 


kno do mieszkania, gdzie 


o-|naście lat starszy od niej. Wo- 


czom jego przedstawił się strasz|bec groźby wydania jej zamąš 
ny widck: sestra jego 17-letnia|za Omencetera, wolała wybrał 
Leokadja s'edziała nieruchrma |śmierć. (p) 


straszliwa fragedja wojenna 


Ojciec zginął na froncie, matka sparaliżowama, 
a córka, zniewolona, straciła zmysły 


Przed kilku dniami 
niemieckie oddały w ręce pol- 
skiej straży granicznej jakąś 
młodą kobietę, która, jak wy- 
nikało z wyjaśnień patroli nie- 
mieckiej, wpadła w obłęd w 
Darmstacie i jako pochodząca 
z Polski, przekazana została do 
miejsca stałego pobytu. 

Z dołączonych dokumentów 
osobistych wynikało, że jest to 
niejaka Fryda Ernetkin z mia- 
sta Łodzi. Po porozumienin się 
z władzami bezpieczeństwa prze 
stano ją do Łodzi i umieszczono 
w- Kochanówku. 

Dopiero w dniu wczorajszym 
cała ta sprawa wyszła na jaw 
dzięki pismu, które nadeszło do 
zarządu gminy żydowskiej od 
rabinatu w Darmstacie. Jak 
wynika z pisma tego w pierw- 
szych łatach wojny światowej 
wyjechała do Niemiec z Łodzi 
żydowską rodzina Ernełkinów. 
Rodzina ta osiedliła się w mia- 


władze |jennych. W międzyczasie wine 


dze niemieckie wszystkich bez 
wyjątku zdolnych do odbycia 
służby wojskowej — zaciągnę 
i wysłali na front 

Między wysłanymi na front 
znalazł się również i Crnetkin, 
tak, że żona jego i jedyna eśrka 
Fryda pozostaty bez Środków 
do życia. Gdy zawarto pokój, 
Ernetkin więcej do rodziny nie 
wróciŁ Podziafało tu strasznie 
na bezbronne kobieiy, tak, że 
matka została sparaliżowana i 
umieszczono ją w szpitalu w 
Darmstacie. Jedyna córka Fry- 
da Ernetkin pozostała samotna. 
zakochał się w niej jakiś mło- 
dzieniec - niemiec i gdy po pe- 
wnym czasie dowiedział się 
że jest żydówką, po zniewoleniu 
porzucił ją. Zrozpaczona Fryda 
Ernetkin dostała obłędu, wo- 
bec czego władze niemieckie 
wyłransportowały ją do miej- 
sca jej stałego pobyłu w Ło- 


słeczku granicznym, które stalejdzi i obecnie znajduje się ona w 


ierpiąło z powodu działań wo-| Kochanówku. (pà 
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Czarni -Turyści 4:1 1:0 


Zawody wczorajsze, które|goście wykazują pierwszorzęd- 


ściągnęły 


na boisko W. K. S.|ną technikę, znakomity start do 
koło 2.000 osób, nie zadowoliły |pirki, w którym górują 


nad 


zasadniczo nikogo. Turyści wy- Turystami i doskonałe zgranie. 
stawili skład bardzo słaby, bo| w 22 minucie po bardzo e- 


z liczną rezerwą wystąpili do 
tych zawodów. 

Czarni przyjechali po pewne 
zwycięstwo i to w składzie naj 
lepszym, który się przedsta- 
wiał: Krasicki, Chmielowski. 
Olejniczak, Ozaist, Witkowski, 
Piłat I, Piłat II, Reyman III, Na 
stula, Sawka, Harasimowicz. 

Turyści przeciwstawili skład 
znacznie słabszy niż zwykłe, 
wystąpili bowiem bez całego sze 
regu graczy ekstraligowych, t. 
j. w składzie: 

Michalski, Karaś, Kubik Al. 
Hinz — Kulawiak, Kahan, Fran 
kus, Bałczewski, Hermans, We- 
glowski, Światłowski. 


Gra naogół stała na poziomie 
bardzo niskim, a to z winy Tu- 
rystów, którzy przez prawie 
cały cza grali systemem „ela 
Boga“. 

Winę całkowicie ponosi 
rząd klubu Turystów, 
wystawił tę drużynę. 

Przedewszystkiem kardynał- 
nym błędem było wystawienie 
Hermansa miast świetnego tech 
nika Ałaszewskiego. 

Hermans okazał się graczem 
więcej niż słabym. 

Niestety, to samo trzeba by 
było powiedzieć o większości 
graczy Turystów, jedynie bo- 
wiem Michalski w bramce 
Hine w pomocy zadowolił, re- 
szta włącznie z Kubikiem Al., 
który chwilami tylko pokazy- 
wał grę, była bardzo słaba. 

Co się tyczy drużyny gości, to 
przyznać trzeba, że grała ona w 
polu lepiej od gospodarzy, ale 
niema zupełnie strzełców, oœ 
prócz Nastuli. 

Zasługą Czarnych przeđe- 
wszystkiem jest, że grałi oni, 
mówiąc tak popułarnie, z gło- 
wą; Turyści bowiem prowadzili 
akcję zupełnie bezplanową, sta- 
rając się wykopać piłkę byle 
dalej od bramki. 

Dzięki temu systemowi gry 
mecz był nieciekawy, a gra 
przeważnie ospała. 

Czarni byli częściej 
piłce, trzymając inicjatywę 
swoich rękach. 


za- 
który 


w. 


przy 
w 


Turyści bronili się heroicznie 
przyczem Kubik był znacznie 
lepszy od Karasia a w drugiej 
połowie od grającego w obro- 
nie Frankusa, i rządko tylko 
przedzierali się przez połowę, 
wszystkie bowiem ich ataki roz 
bijały się o Świetnie grającego 
w obronie Chmiełowskiego. 


PRZEBIEG GRY. 
Zaczynają goście z wiatrem i 
ze słońcem przeprowadzając z 
miejsea energiczny atak. Obro- 
na Turystów w _ pierwszych 
chwilach gry niepewna, roze- 
grywa się, odpierając wszystkie 
bardzo groźne ataki Czarnych. 
W pierwszych minutach sry 


fektownej kombinacji Czarni 
zdobywają przez Nastulę 
pierwszą i jedyną dla swych 
barw bramkę. Turyści zrywają 
się do ataku, wszystkie jednak 
ich wysiłki rozbijają się o... 
Hermansa, który był zupełnie 
beznadziejny w tej fazie gry. 

W drugiej połowie gry Turyś 
ci zmieniają swój skład w tym 
sensie, że Kubik idzie do ataku 
Hermans na lewe skrzydło a 
Frankus do obrony. 

Ten skład okazał się znacznie 
lepszym, niż poprzedni, bo- 
wiem Kubik wniósł nowe życie 
do ataku. 

Hermans na skrzydle okazał 
się również o wiele pożyteczniej 
szym, bowiem w 32 minucie z 
centry, bitej przez niego, pada 
wykończona przez Karasiaka 
wyrównująca bramka. Huragan 
oklasków nagradza ten wyczyn 
Turystów. 


Reszta gry upływa 


na obu-|p. Mallow. 


stronnych atakach, 


gra jest już zupełnie otwarta, 


przyczem | gwizduje zawody. 


Sędziował słabo p. Arciszew- 


Wreszcie przy stanie 1:1 rogów |ski z Poznania. 


4:1 dla Czarnych sędzia od- 


Wczorajsze mecie 


Publiczności koło 2.600 osób. 
KZ TUREK PWZ 


ligowe w kaji 


Porażka Ł. K. S.-u w Katowicach 


KATOWICE, IFC. — ŁKS. 52. 
(2:1). Zasłużone zwycięstwo dru- 
żyny katowickiej, która zasilona 
została Geislerem. ŁKS. grał sła- 
bo, zwłaszcza w linji ataku. Bram- 
ki zdobyli: Geisler 3, Wyleżoł i 
Pośpiech dla IFC., zaś dla ŁKS. 
Król i Cyll. Sędziował dr. Lust- 
garten. 


WARSZAWA. Warszawianka — 
Fogoń 1:1 (1:0). Do pauzy prze- 
waga Warszawianki, która zdoby- 
wa bramkę przez Piliszką. Po 
przerwie przewaga Pogoni, dla któ 
rej bramki zdobywa Kuchar. Sę- 
dzia p. Gerlich. 


KRÓLEWSKA HUTA. Ruch — 
Wisła 2:2 (1:1). Gra ostra į bar- 
dzo interesująca. Bramki dla Rn- 
chu zdobyli: Peterek i Sobota, dla 
Wisły: Reyman i Balcer. PE 


KRAKÓW. Garbarnia — begja 
4:2 (0:1). Do pauzy przewaga Le- 
gii która zyskuje bramkę przez 
Łańkę. Po zmianie stron przewa- 
ga Garbarni, która zyskuje bramki 
przez Śmoczka 2, Konkiewicza i 
Fazurka. Sędzia p. Baranowski. 


TABELA GIER LIGOWYCH, 


pkt. gier br. 
1) Wisła 13 8 27:16 
2) ŁKS. 12 8 15:11 
3) Garbarnia 10 8 28:16 
4) Ruch 8 6 11:6 
5) IFC. 8 6 9:6 
6) Legja 8 9 13:14 
T) Warta 6 7 15:15 
8) Czarni 5 5 18:42 
9) Pogoń 5 6 841 
10) Cracovia 4 7 9:11 
11) Warszawianka 4 6 TH 
12) Turyści 4 6 718 
13) Połonia 3 8 18:28 


„GŁOS PORANNY” 


ŁÓDŹ 
31 maja 1929 roku 


GŁOS SPORTOWY :. 


Składy PA: 
BYJNE nouzi 
na Heeres mecze 
miedzymiastowe 

Kapitan związkowy ŁZOPN, m 
stalił następujący skład na nie- 
dzielny mecz piłkarski Łódź — 
Warszawa o puhar Republiki: Mi- 
chałski, Cyll, Karasiak, Himc, We 
liszek, Kahan, Śłedź, Janczyk. 
Król, Sowiak, Durka. Na mecz ze 
Lwowem, który odbędzie się tegoż 
dnia ustalono skład: Falkowski, 
Gałecki, Wildner, Pudlarz, Pogo- 
dziński, Jasiński, Frankus, Kula- 
wiak, Królik, Herbstreich, Strzeł- 
Gzyk, 


Mistrzostwa kłasy B. 
Orkan II—Ł.T.S.G. II 51 


Niespodziewane wysokocyfrowe 


zwycięstwo Orkamu, któremu da 
zwycięstwa dopomógł nieudolny 
sędzią. 


Hakoah H=W.KS. H 5:0 


Ładna gra rezerwy Hakoahu, ma 
jącej obecnie poważne Szanse do 
zajęcia pierwszego miejsęa w gru- 
pie rezerw A-klasowych. 


Zawody powyższe były obok me kogo zadowolić., 


czu ligowego majełekawszem 
spotkaniem wczorajszego dnia. 

Dzięki odniesionemu zwycięstwu 
wysunęło się ŁTSG. na trzecie 
miejsce, przyczem Orkan musi też 
ustąpić WKS-owi prowadzenia w 
tabeli. 

Do zawodów stanęły drużyny w 
swych najsilniejszych składach, 
dooeniając ważność spotkania. 
Przez eały czas meczu nwidocznia 
ła się przewaga ŁTSG.. górującego 
nad swym przeciwnikiem pod każ- 
dym względem. Szczególnie tyły 
zwycięzców, u których Bryłowski, 
Pogodziński z Wolfanglem prze- 
wyższały o klasę tę sama linję 
Orkanu. W ataku ŁTSG na wyso- 
kości zadamia stanęła znakomita 
trójka środkowa, podczas gdy 0- 
baj skrzydłowi grali nieco gorzej. 


Walki Q m ; 


„Orican, po woj = 


mej z E. 1.$.G 


tabeli W. K. $.-0 
L T. S. G.--Orkan 4:1 (1:0) 


Czarni grali o całą klasę lepiej 


Wszysey grali 


i Mitler. 

Do przerwy ma ŁTSG. widocz- 
ną przewagę, zdobywając jedyną 
bramkę przez Bergmana. Orkan 
nie wykorzystuje rzutu karnego, 
ebronionego pięknie przez Falkow 
skiego. 

Po pauzie białoczarni atakują w 
dalszym ciągu, zdobywając w krót 
kich odstępach czasu dwie bram- 
ki przez Królika i Francmana H 
po rzncie z rogu. Teraz zabiera się 
Orkan energicznie do pracy, prze- 
prowadzając szereg ładnych ata- 
ków, uwieńczonych bramka zdoby 
tą przez Środkowego pomocnika 
ŁTSG. Otrząsa się wkrótce z prze 
wagi czerwonych, zdobywając 
przez Herbstreicha czwartą j ostat 


Drużyna Arkanu nie mogła_ni- |rią bramkę dnia. 


W.K. S.-Hakoah 2:0 (1:0) 


Wojskowi wysunęli się na pierwsze miejsce 


Tasłużone zwycięstwo wojsko- 
wych, prezentujących się b. dobrze 
mad wyjątkowo słabo grającą dru- 
żyną Hakoahu. Do gry przystąpił 
WKS w swym normalnym skla- 
dzie, zaś Hakoah z Lmbochińskim 
na Środku ataku. 

Przy grze równej zdobywają 
wojskowi prowadzenie przez lewe- 
go łącznika, Do przerwy rezultat 
pozostaje bez zmiany. Po przerwie 
nieznaczna przewaga Hakoahu, 
dla którego jednak liczne wypady 


wojskowych są nadzwyczaj groż- 
ne. W jednym x nich zostaje kon- 
tnzjowany bramkarz  Zytberberg, 
zastąpiony przez rezerwowego 
Moszkowicza. Nieudolność jego wy 
korzystuje prawy łącznik wojsko- 
wych, strzelając drugiego goala 
obok wybiegającego bramkafza. 
Mimo obustronnych wysiłkow re- 
zultat pozostaje bez znany. 
Najlepszy na boiskn środkowy 
pomocnik wojskowych Klimczak. 
Sędziował o. Piotrowski 


$trzostwo klasy A. 


„ ustąpił prowadzemie 


T.C. 4:2 


Zwycięzca wykazał pocieszającą poprawę formy 

Na boisku eyera gościli zieloni gracza Durki wykazał znaczną pe 
poniżej swej zwykłej formy, na- | drużynę pabjanicką, wygrywając | prawę formy, co pozwoli przypusz- 
wet nigdy niezawodzący  Fliegel | u niej zasłużenie 4:2. Union, mimo | czać, iż okres słabości minął już 
ź wystąpił bez swego najlepszego | bezpowrotnie. 


O OCTET 


172 godziny 


Pilot amerykański Keller pobił rekord lotniczy utrzymując się 
172 godz. w powietrzu 


PENSJONAT „ZDROWIE” (S. Rapaporfa egz. od r. 1909) 


Wiśniowa Góra 


został z dniem 15-tym maja OTWARTY 


Słoneczne, komfortowo urządzone pokoje w sosnowym lesie, 
UWAGA! Dla młodzieży 10 proc. ustępstwa. 


kuchnia i obsługa. 


Wykwinina 


Informacii udziela: Grynsztąjn Piotrkowska 128 od 6—9-po pał. i na miejscu. 
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Międzynarodowe wyścigi kolarskie w Helenowig 


Drugi dzień międzynarodowych 
wyścigów kolarskich „Unionu* wy 
padł o wiele ciekawiej, niż poprze 
dni Dzień wczorajszy był jednym 
wielkim tryumfem Fliegla, po- 
twierdzając jego niedzielną opinię. 
Jego jazda w biegu 40 klm. była 
majstersztykiem. to też publicz- 
ność nie szczędziła mu oklasków. 
Drugim jeźdźcem reprezentującym 
najlepszą klasę, był Gangel, zwy- 
cięzca biegu zagranicznych gości 
i drugi w biegu na 100 okrążeń. 
Dobrze jechali też Lindner į Jo- 
bow, podczas gdy obaj ślązacy by 
l znowu najsłabsi z gości zagra- 
nicznych nie przedstawiając też 
zbyt grożnej konkurencji dla jeżdź 
ców lokalnych. 

Koczutski, mimo zapowiedzi, 
znów nie startował, podobno z po 
wQdu odniesionej w Kaliszu kon- 
tuzji. 

Pierwszy start znakomitego 8z0 
sowca Kłlosowicza skończył się 
dlań fatalnie. Już w drugim okrą- 
żeniu 40 klm. biegn. spada z rowe- 
ru, uiegając dotkliwej kontuzji 
prawej ręki, co uniemożliwi mu 
prawodopodobnie na dłuższy czas 
bramie udziału w zawodach. Wy- 
padkowi dość niebezpiecznemu u- 
CELTE uI > 


Tryumf mistrza Niemiec Fliegla 


Siebert pokonał Hoffmana, Brau | 4) Szmidt — Sisbert Jedno okra 


legł też na dwieścia metrów przed 
metą Gangel, Hoffman j Pusz, do- 
znając poważnych obrażeń ciele: 
snych. 

Z łódzkich zawodników wybili 
się na czoło Siebert i Brauner, 
zwyciężając na 800 mtr. Hoffmana 
| Lindnera. Szmidt, Pusz i Einbrodt 
walczyli nadzwyczaj ambitnie, 
szczególnie ostatni okazał się gro- 
źnym zawodnikiem, ulegając Eie- 
glowi po zaciętej walce, w ostat- 
nich metrąch. 

Wyniki poszczególnych biegów 
były następujące: 

Bieg sprynterowski na 1200 m. 

Przedbiegi: L 1) Placek (ŁKS), 
2, Milstein (Union), M. 1) Rettig 
(Union), 2) Kołodziejski (Union) HI 
1) Vogt (Szturm), 2) Poegel (U- 
nion). 

Finał przynosi 
Wogta przed Rettigiem 
nem. 


zwycięstwo 
i Milstei- 


Mecze zawodników zagranicz- 
nych z łódzkimi wchodzą w skład 
meczu międzypaństwowego Niem- 
cy — Polska, przyniosły trzy zwy 
cięstwa naszych zawodników, pod 
czas gdy goście zwyciężyli tylko 
dwukrotnie. 


a. 


€o usłyszymy dziś przez radjo? 


WARSZAWA, 1395 m. 

1210 Koncert z płyt gramofono- 
wych. 

15.50 Koncert z płyt gramofono- 
wycli. 

17,00 Odczyt p. t. „Upadek ca- 
ratu“ wygł. p. Jan Cynarski, 

17.25 Odczyt misyjny p. t. „U- 
hiwersytet w krajach misyjnych“ 
wygł. L. Kupść. 

17,25 Koncert popołudniowy or- 
kiestry mandolinistów pod dyr. 
A. Szczegłowa. 

19,15 Odczyt z działu „Hygjena 
i medycyna“ p. t. „Jakiego sportu 
w Polsce potrzeba“ wygł. prezes 
klubu sportowego YMCA. — dr. 
Wacław Zawisza. 

20,00 Komunikaty PWK, Trans 
misja z Poznania. 

20,15 Pogadanka muzyczna — 
wypowie p. Karol Stromenger. 

20.30 Koncert symfoniczny, w 
przerwie komunikat teatrów miej 
skich. Muzyka francuska. Wyko- 
nawcy: Orkiestra Filharmonji war- 
szawskiej pod dyr. Józefa Ozimiń- 
skiego i Lidja Kmitowa (skrzypce). 
Po koncercie komunikaty. 


RADJO ZAGRANICZNE 
Praga (343) 
19.30 Opera Smełamy „Sprzeda 
ta narzeczona“, 
Motala (1351) 


Mozarta, Koncert wiolonczelowy 
Haydna, Uwertura Brahmsa). 


Rzym (444) 

20.45 Operetka 
„Czar walca“. 

Paryż (1744) 

20,45 Koncert („„Maquificat* Ba- 
cha, Koncert wiolonczelowy Schu- 
mama). Potem: Opera /Masseneta 
„Kuglarz Najświętszej Marji Pan- 
ny“. 

Stuttgart (374) 

20,15 Operetka Hervego „Mi- 
touche“. 

Monachjum (536) 

19.35 Opera Verdiego „Rigolet- 
to“. 


KónigswustechanSen (1649) 

16.30 Utwory Haydna (Uwertura 
Echo na 2 orkiestry smyczkowe, 
Sinfonie concertante na skrzypce, 
wiolonczelę, obój, fagot ji orkie- 
strę, Symfonja Ee-dur.). 


Królewiec (280) 

20.50 Utwory Haydna (M. i 
koncert fortepianowy D-dur, Ada- 
gio z koncertu na obój, symfonja 
z uderzeniem kotłów). 


Hamburg (391) 
20.10 Kwartety smyczkowe: Ha- 
ydna G-dur i Gliere'a A-dur. 


Wrocław (321) 

16,30 Utwory Haydna (Trio for- 
trpianowe G-dur, Szkockie pieśni, 
warjacje na fortepian, kwartet 


0. Straussa 


19.45 Koncert (Symfonja G-moll smyszkowy G-dur). 


ner — Lindnera, Szmidt — Halle- 
ra, natom. Pusz į Einbrodt ulegli 
pierwszy Johowi, drugi Fliegelowi. 
Dzielnie spisał się Einbrodt ulega- 
jąc Flieglowi o ówierć koła. 


Polska zdobyła osiem punktów, | == 


przy siedmiu Niemiec. 

Włoski drażynowy bieg prze- 
śladowania wygrała drużyna nie- 
miecka przed polską, zdobywając 


dwa punkty przy jednym polskim ż 
wyrównując punktację na 9:9. 


Seratch wygrywa niespodziewa- 
nie Hoffman, przed Braunerem, Sie 
bertem i Puszem. Wynik tego bie- 
gu zadecydował o zwycięstwie dru 
żyny polskiej, gdyż zdobyliśmy w 
nim sześć punktów przy czterech 
niemieckich. Ostateczną punktacją 
meczu  międzypaństwowego jest 
15:18 dla nas. 


W biegu premjowym na 10 okrę 
żeń toru zwyciężył Rettig, w eza- 
sie 6 m. 32,2 sek., przed Vogtem 
i Poeglem. 


Bieg gości zagranicznych, w któ 
rym startowała szóstka niemców, 
przyczem zwyciężył zupełnie za- 
służenie Gangel. 

Najciekawiej przedstawiał się 
bieg 40 klm., w którym nuozestni- 
czyło 10 par, w tem trzy zagranicz 
ne. Już w drugim okrążeniu ule- 
gają wysypce Kłosowioz i Brauner 
wycofując się natychmiast z bie- 
gu. Ich partnerzy Pusz į Einbrodt 
tworzą, w myśl regulaminu nową, 
parę biorąc nadal udział w biegu. 
Przez cały ozas prowadzą wyścig 
goście niemieccy. Wyróżnia się ta 
Fiiegel rwyciężająę w osterech fini 
szach, a dwukrotnie zajmując dru- 
gie miejsce. Gangel zwyciężył trzy 
krotnie, bokując się też dwa razy 
na drugiem miejscu. 

Wyścig aż do 70 okrążeń prze- 
chodzi zupełnie spokojnie. Teraz 
niemcy inicjują ucieczkę, uwieńczo 
ną, mimo pogoni prowadzonej 
przez pary Szmidt — Siebert 1 
Pusz —  EBinbrodt, xzdystansowa- 
niem reszty zawodników o jedno 
okrążene. W kilka minut później 
pada Fliegel, lecz wkrótce wraca 
na tor kończąc normalnie wyścig, 
jako zwycięzca, 

Na ostainiem okrążeniu, gdy m 
wodnicy finiszowałi już, następuje 
katastrofa, która szczęśliwie nas 
zakończyła się tragiczniy. Pusz jest 
autorem wysypki swej i Gangia z 
Hoffmanem. W czasie, gdy wssys- 
cy zajęci są ratowaniem wymienio 
nych, Fliegel kończy zwycięsko 
bieg, mając 45 punktów, przy 53 
i 15 wstępnych do par. 

Ostateczna klasyfikacja  wypa- 
dla następująco: 

1) Fliegel — Johow, 
i godz. 1 m. 0,2 sk. 

2) Gangel — Lindner. 

3) Hoffman — Haller. 


w -czasie 


żenie w tyla}. 

Widzów zebrało się około tysią 
ca osób, Organizacja zawodów b. 
dobra. 


Nr.116 


Piłka nożna na pros 
wincji 


PABJANICE. Burza — Hasm 
nea 4:2. Zawody towarzyskie. Ha 
smonea bez Koplewicza i Srybrni: 
ka. Zasłużone zwycięstwo Burzy, 

"ZGIERZ. Sokół (Pabjanice) — 
Orlą 5:1 (3:1). Zawody o mistrze- 
stwo klasy B. Zasłużone zwycię- 
stwo Sokoła, który znacznie góro 


H. GoL 'wał nad przeciwnikiem. 


Niebywały skandal na meczu 
w Zduńskiej Woli. 


Publiczność rzuca się na graczy 


W dniu wezorajszym odbyło się 
w Zduńskiej Woli spotkanie foot» 
balowe o mistrzostwo klasy ©. 
między pabjaniekim Sternem a So 
kołem miejscowym. Przy stanie 
4;1 dla Sokoła sędzia wykluczył 
z boiska jednego z graczy Sokoła, 
który okazał się pijany jak i inni 
zawodnicy. Gdy w klika minut 
później jeden z zawodników Ster- 
nu pragnął przeciwnikowi  ode- 
brać piłkę ten spoliczkował go. 
publiczność rzuciła się na drażynę 
pabjanieką, okładając ją laskami 


w czem pomagali gracze Sołigłu 
Gracze Sternu musieli ratować sią; 
ucieczką przez ulice miastą w ko- 
stjumach sportowych. W 

czasie również przyjęli gracze Sos 
koła groźną postawę względem sœ. 
Gziego p. Jastrzębskiego, którego, 
z opresji uratował policjant, odź 
wożąc go dorożką na dworzec. wiał 
dział gier i dyscypliny 
zwrócić baczniejszą uwagę na 
daliczne stosunki  panująes 
boiskach prowincjonalnych 


aaa a a a antee aiae i a 


Polski lot przez Atlantyk 


emmenar menr EE eene an 


Bla zdjęciu widzimy motory „Polonii”. Na dziobie znajduje 
się Orzeł Biały 


prezerwatywy 


"WIG" 


NIEDOŚCIGNIONE wGATUNKU 


o. przez Tow. 
iPrzemysłu Sani 


Tow.dla Handlu 
itarnego MO Warszawie. 


Dziś i dni następnych! 


Początek seansów o gods. +.30. 


Chluba Europy! Duma Paryża! Klejnot bieżącego sezonu! Przepofężny dramat w 10 akfazłup. f. 


„Wyspa r AE 


młoda 
krółowa 
MOUL:N 
ROUGE 


NIEBYWAŁA WYSTAWA, 


Najsłynniejsza gwiazdn music-hallów 


MISTINGÓETT 


TYKA KORSYKAŃSKA — SLNE WE (orkiestra pod dyr. R KANTORA. 


— EGZO 
NAPIĘCIE DRAMATYCZNE. 


km GLAUDE-FRANCE 


la ATB amant europejs 
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„GŁUS PORANNY” 


ŁODŹ 
31 maja 1929 r. 


GŁOS FHANDLO 
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S$! maja 1928r. 


U U źródeł obecnego kryzysu 


nieodzownym warunkiem dla |toby ogromne odciążenie prze- 


Konjunktury gospodarcze w 


bardziej łagodnej lub nawet o- 
strzejszej formie, pomyślne czy 
też niepomyślne, są z gruntu 
zjawiskiem przejściowem, spo- 
wodowanem każdorazowo temi 
lub innemi okolicznościami. Cha 
rakterystyczną dla konjunktury 
jest jej zmienność. Dlatego też 
nie wolno brać konjunktury za 
podstawę do obliczeń na dłuższą 
metę. 

Na stały jednakże i normalny 
rozwój stosunków gospodar- 
czych w handlu i przemyśle ma- 
ja dominujący wpływ następu- 
jące okoliczności: warunki pro- 
dukcji, zbyt i siła  konsumcji. 
Unormowanie i udoskonalenie 
wytwórczości krajowej, restytu- 
cja eksportu, uzdrowienie kon- 
zumenta, a prócz tego odciąże- 
nie podatkowe miast i zasilenie 
wytwórczości krajowej funda- 
szami są to jedyne czynniki, któ 
re mogłyby nas wyprowadzić z 
sytuacji, w jakiej znaleźliśmy 
się. 

Eksport naszej wytwórczości 
jest ściśle związany z udoskona- 
leniem jej co jednakże na- 
potyka na trudności finansowe. 
Nieliczne tylko, o rozmiarach 
gigantycznych, przedsiębiorstwa 
posiadają u nas zastosowania 
najostatniejszego wyrazu techni 
ki we wsżystkich driałach pro- 
dukcji, podczas gdy wszystkie 
inne przedsiębiorstwa korzysta- 
ja ze swych starych przedwojen- 
nych urządzeń, te zaś, które 
przeprowadziły w swych zakła- 
dach stosunkowo drobne imwe- 
stycje niejednokrotnie opłacają 
to w dobie kryzysu  obeenego 
zbyt drogo i boleśnie... 

Trzeba przyznać, że metoda 
pozostawienia idei i myśli roz- 
budowy i udoskonaleń wytwór- 
czości pod względem materjal- 
mym całkowicie inicjatywie prv- 
ważnej nie jest właściwą. Prze- 
mysł i handeł jest bowiem zbyt 
dotkliwie wyczerpany po wstrzą 
sach - wojennych io ile jeszcze 
posiada jakiebądź nikłe kapita- 
ły, to w żadnym razie  niewy- 
starczające na mniej hub więcej 
poważne inwestycje, które je- 
dnakże są niezbędne; a w tym 
kierunku jest mocny i władny 
tylko rząd, który winien finan- 
sować inicjatywę prywatną i po- 
magać do przeprowadzenia tych 
inwestycji. 

Unormowanie produkcji jest 
rzeczą niemniejszej wagi, nie 
wolno bowiem unosić się chwi- 
lą pomyślnej konjunktury i pra- 
cować przez dwie zmiany łub 
też nawet przez całą dobę, aby 
po upływie kilku miesięcy po 
wyczerpaniu się środków obro- 
towych i nagromadzeniu składu, 
wstrzymać bieg zakładu  zupeł- 
nie, jak to często bywa u nas 
w okresach przed- i posezono- 
wych. Taki objaw jest skutkiem 
krótkowzroczności, która winna 
być zwalczana. Tylko wtedy, 
gdy produkcja nasza będzie 4- 
normowana i ulepszona dużerni 
inwestycjami. zasilanemi przez 


rząd, będziemy mogli liczyć na |zniesiony zupełnie. 
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normalnego rozwoju przemysłu 
i handlu. Nie masz bowiem prze | 
mysłu i handlu bez eksportu! | 
Czem byłby przemysł górniczy | 
polski lub też handel zbożowy, | 
gdyby nie posiadał eksportu?! 

To też przemysł i handel włó- 
kienniczy dusi się w ramach 
konsumcji krajowej. Jakże ta 
konsumcja krajowa wygląda? 
Niestety, nader opłakanie! Zasa- 
dniczo spożywcą masowym jest 
chłop -rolnik lub też robotnik 
miejski; niestety i jeden i drugi 
są tak bardzo biedni, że zapo- 
trzebowanie ich ogranicza się do 
minimum i detalista stoi wobec 
braku nabywców, których szu- 
ka w sferach urzędniczych, pra- 
eującej inteligencji i t. d. Stan 
małterjalny tej klasy społecznej 
nie jest lepszy, chociaż wymaga- 
nia kulturalne większe. A jako 
skutek mamy objaw, charaktery 
zujący dosadnie stosunki tej 
konsumcji, — zadłużenie się na 
całkowite kilkumiesięczne pen- 
sje zgóry i ogromna ilość weksił 
po zł. 25 lub też 30, właśnie z te 
go rodzaju tranzakcji pochodzą- 
cych. Tak drobne weksle, ja- 
kich nigdy dawniej u nas w o- 
kresie przedwojennym nie było, 
a i teraz nigdzie niema, oprócz 
u nas, są rzeczywistem signum 
temporis i obrazem nedzęy. Co 
gorsza jest bardzo dużo takich 
weksli  zaprotestowanych i, 
rzecz prosta, wystawev takich 
weksli zaprotestowanych nigdy 
nie będą wypłacalni 

O iłe musimy dążyć z jednei 
stromy do ukrócenia zbyteczne- 
go wydawania pieniedzy i o- 
szczędnej gospodarki w dziedzi- 
nie państwowości, o tyle jednak 
że naszem _usilnem dążeniem 
winno być usdrowienie konsu- 
menta krajowego i właśnie tego 
masowego spożywcy, gdyż pod- 
nosi to jego poziom kulturalny, 
a w sumie jest pierwszym wą- 
runkiem dobrobytu kraja. 

Prócz tych zasadniczych ogól- 
nych bolączek, posiadamy jesz- 
cze specjalne czynniki, które 
jednakże jeszcze bardziej dotkli- 
wie hamują rozwój przemysłu i 
handlu. 

Nie można przecież pominąć 
milczeniem faktu, że najbar- 
dziej bezsensowy, jakim jest po- 
datek obrotowy, wprowadzony 
w swoim czasie przez min. Grab 
skiego w okresie inflacji i dewa- 
luacji został do tej pory ntrzy- 
many, i mimo stabilizacji pienią 
dza, mniej hib więcej unormo- 
wama się stosunków, kalkula- 
cji i cen. jeden i ten sam objek! 
produkcji obciążony jest podal 
kiem obrotowym we wszystkich 
fazach przeróbki, czyli, że kilka 
krotnie. Częstokroć sam poda- 
tek obrotowy obciąża objekt pro | 
dukcji do wysokości 25 proc. | 
jego wartości. Rzecz prosta, że | 
ten niezdrowy i niedemokraty* 
czny podatek, uderzający w sfe- | 
ry handłowe i przemysłowe, a | 
odbijający się w skutku na i tak, 
słabym konsumencie winien być | Prym 
Zniesienie | 


' bardziej 


o 


mysłu i handlu, dałoby asumpt 
do większej 
ruchliwości przy zaniku dotych- 


czasowych ucieczek przed tran- 


zakcjami z obawy ich opodatko- 
wania i przypuszczalne 
poważne potanienie produkcji, 
udostępnionej w ten 
sposób dla masowego konsi- 


menta. 

Nie możemy wszak dopuścić, 
aby różne obciążenia tak bar- 
dzo przygniatały przemysł i han 


|del, i nielitościwie wyciągały z 


kieszeni przedsiębiorców te 
resztki gotówki płynnej, jedyne 
soki żywołne! 


Nadmiar pieniędzy, wyciągnię 
tych z kieszeni ludności winien 
być jej oddany w postaci jaknaj 
dalej idącego popierania inicja- 
tywy prywatnej w inwestycjach 
przemysłowych iw handlu, 
tylko w ten sposób zasilone spo- 
łeczeństwo przy jednoczesnej 
gruntownej reformie systemu po 
datkowego, mogłoby lżej ode- 
tchnąć pod brzemieniem obec- 
nego kryzysu i nabrać sił do 
przetrwania go i zwałczenia. 
Jakób Fail 


Instytut badania konjunktur 
gospodarczych i cen w następu- 
jący sposób charakteryzuje obec 
ną sytuację konjunkturalną w 
Polsce: 


Ruch recesyjny konjanktury 
weg} satrzymaniu, ustępując 
miejsca sezonowej poprawie. W 
przebiegu ostatniej fazy koniun 
ktury produkcja naogół wykaza 
ła znaczny stopień odporności. 
większe zachwianie równowagi 
nastąpiło jedynie w sferze wy- 
miany, co wyraziło się w ostrem 
zmniejszeniu płatności (protesty 
wekslowe) i zwolnieniu tempa 
towarowych obrotów (zastój w 
handlu). 

Przydział zamówień na żeła- 
za Syndykatu hut żelaznych 
zwiększył się o 26.3 proc., gdy 
zazwyczaj kwiecień jest w prze 
myśle żelaznym słaby. 


Ogółny wskaźnik produkcji 
podniósł sie do 133, przyczem 


|stał powyżej poziomu TE mie 


sfuaa rokh hi~ Å 
1928 r. —126.7). Wskaźnik nro 
dukcji dóbr wytwórczych pod- 
nióst sie w kwietniu w porówna 


"ia 


. med. 
S. Niewiażski 
Specjalista chorób skórnych, 


wenerycznych i moczopłciowych, 
leczenia światłem, = Wg krwi 


i wydzi 
Andrzeja 5, telef. 59-40. 
Przyjmuje od 8-10 i od 5-9 wieca 
święta od od 9d; 


w niedziełe i 
Oddzielna poczekalnia dla pań 


zapobiegliwości I 


i| 


współdzielczych instytucji 


Bracowriicy -na pofu gospodamenem 


MARCIN SZARSKI 


prezes rady nadzorczej Polskiego Banku  Przemystewego; -Rano 
rowy konsul belgijski, senator 


a a A 


Podwyższenia kredytów 


i udziału w ich podziałe domagają się rzemieślnicy 


Z Warszawy donoszą: 

W dniu wczorajszym wiceprezes 
Banku Gospodarstwa Krajowego 
pik, Maciszewski przyjął delega- 
cję centralnego stowarzyszenia 
rzemieślniczego, która przedstawi- 
ia mu memorjał o podwyższenie 
kredytów dla rzemieślników do 50 
milj. złotych, a także o dopuszcze- 
nie do podziału tych kredytów 
kredy 


niu z marcem o 7 proc, dóbr 
spożycia spadł o 5 proc. Wyso- 
ki, w porównaniu z rokiem ubie 
głvm stan nrodukcji, mimo kon- 
junkturałnej recesji, wyjaśnia 
się częściowo czynnikami natu- 
ry rozwojowej (strukturalnej): 
silnym wzrostem przemysła e- 
lektrożechnicznego. maszynowe- 
go i odzieżowego. 

Na rynku pracy nastapiła zna 
czna poprawa, jakkolwiek z dru 
giej strony wzrosła Ticzba czę- 
ściowo bezrobotnych. Sezonowa 
likwidacja bezrobocia była szcze 
gólnie siłna w kwietniu bież. 
roku — pierwszym miesiącu, w 
którym temperatura pozwoliła 
na uruchomienie robót budowła 
nych — oraz w majn. 


Wyjątkowe warunki (duże 
bezrobocie) panują jedynie w 
przemyśle włókienniczyni, któ- 
ry zreszią posiada swoiste tem- 
po roęwoju: w okresach dobrej 
koninnktycy uruchamia produk 
cje ponad miare ególną, w okre 
sach złej konjmaktury — spa- 
‘ek produkcji jest tu szrzegól- 
vie duży. 

Wskaźnik ladunków koleje- 
|wych był w kwietniu wyjatko- 
wo wysoki (140,2, gdy w marcu 
-— 147,2, w lutym — 103,1), a- 
tofi wyjaśnia się Ło czynnikami 
natury wyjątkowej malemi 
przewozami w poprzednich mie 
siącach. fWielkanoc przypadła 
wcześniej, stąd mniejsze prze- 
wozy w marcu, co wywołało w 
kwietniu ruch wyrównawczy). 
Stan wskaźnika ładunków kole 


towych, ponieważ obecnie dokonu 
ja tego podziału wyłącznie kasy 
komunalne. 

Pułk. Maciszewski obiecał, že 
ze względu na obecną konjunkturę 
podwyższenie kredytów rzemieśłni 
czych jest bardzo trudne, co się 
zaś tyczy sprawy podziału to po- 
stara się uwzględnić żądania rze- 
mieślników, 


SEZONOWA poprawa gospodarcza Polski 


Przemysł włókienniczy sam wytwarza nadpro- 
ukcje w okresach dobrej końiadkiecy A 


ny jako zapowiedź mającego na 
stąpić w najbliższych  miesią- 
cach znaczniejszego zwiększenia 
produkcji i obrotów. 

W handlu nastąpiło, dzięki o- 
ciepleniu. dość znaczne -adprę- 
żenie. 

Płynność gospodarstwa spo- 


fecznege w dalszym ciągu była 
mała; w Banku Polskim stosu- 


nek procentowy weksli zaprote- 
stowanych do weksli płatnych 
ntrzymywał się w kwietniu na 
poziomie wysokim (5.06 nroe:). 

Ogólna suma weksłi zaprote- 
stowanych wzrosła o 8 proc. Na- 
ogół jednak ruch wzrostu pro- 
testów weksłowych należy uwa 
żać za zakończony. 

Sytuacja gospodarcza, jaka 
się wytworzyła w ostatnich mie 
siącach w Polsce w małym tyl- 
ko stopniu była wywołana zmia 
nami na rynku światowym. Mię 
dzynarodowa współzależność 
rynków istnieje obecnie w 
mniejszych rozmiarach. niż 
przed wojną. 

Ożywienie gospodarcze w Pol 
see rozwinęło rig niezależnie od 
sytuacji gospodarczej Europy. 
a nawet nie było finansowane 
importem kapitałów zagranicz- 
nych. 

Tylko w tym wypadku mo- 
żnaby obecne załamanie ożywie 
nia wyjaśnić wpływamt rynku 
światowego, gdyby np. ujawni: 
się silny proces wycofywania 
krótkoterminowych kredytów 
zagranicznych, tub znaczniejsze 
podrożenie kosztów zagranicz 


nas Apedyin — czego pie bsło 
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PRZYMUSOWE LICYTACJE. 


Magistrat m. Łodzi—Wydział Podatkowy—niniejszem podaje do wiadomości, że w dniu 13 czerwca 1929 m 
między godz. 9-tą rano a 4-tą po południu odbędą się przymusowe licytacje ruchomości u niżej wymie- 
nionych osób za niewpłacone podatki: 


201 Altman J., Zawadzka 15, me- 
ble 

202 Abe S., Cegielniana 26, maszy- 

na, do pisania 

202 Ber L, Południowa 6, meble, 
żyrandol 

204 Bronowski A., Cegielniana 31, 
meble 

205 Berkenwald S., Piotrkowska 
110, meble 

206 Baldiner M., Wysoka 20-22, 
kredens 

207 Berek Łaja, Zachodnia 10, me- 
ble 

208 Binke Ch., Zachodnia 72, meble 

209 Chmiel A., 6-go Sierpnia 12, 
szafa 

210 Całel Ch., Cegielniana 23, me- 
ble 

211 Chawkind i Stilerman, Piotr- 
kowska 45, 3 szt. towaru 


LECZNICA 


RAY. specjalistów 
przy Górnym Rynku 
Piotrkowska 294, tel. 22-89 
(przy przystanku tramw. pabjanickich) 
Czynna od 10-ej rano do 7-ej wieęcz. 
w niedziele i święta do 2-ej po poł. 


Wszystkie specjalności i denty- 

styka. Kąpiele świetlne, lampa 

kwarcowa, elektryzacja, Roentgen, 

szczepienia, analizy (moczu, kału, 

krwi, plwocin, wydzielin ltd.) Ope- 
racje, opatrunki. 

Wi na miasto. Porada 4 zł. 
Porada dentystyczna oraz wene- 
rologiczna dla chorób -skórnych 

i wenerycznych 
3 ZŁO 


Lecznica „banki 


Lekarzy Specjalistów 
i GabinefDenfysfyczny 


ul. Piotrkowska Nr. 62 
TEL. 31-53. 


Wszystkie specjalności. Lampy 
kwarcowe. Elektryzacja. 
Roentgen. Analizy. Wizyty na 
mieście. 

Od 1/5 w lecznicy przyjmuje 

dr. urolog 
(choroby dróg moczowych). 


Dr. Med. 


$. NEUMARK 


Chor. skórne i weneryczne 
bLczzenie lampą kwarcową 


Moniuszki 5. Tel. 70-50 


Przyjmuje od 11—1 i od 5—8. 
Panie od 5—6. 


Dr. med. 


ST. PRAPORT 


Gdańska 77a, tel. 8-95. 
GINEKOLOG— UROLOG 


CHOROBY KOBIECE 
i DRÓG MOCZOWYCH 
Przyjmuje od 3—7 pp. 


Dr. med. 


J. SILBERSTROM 


, ZIELONA Nr. 11 
Choroby skórne i weneryczne 
Leczenie lampą kwarcową. 


Przyjmuje od 4-8 pp. Panie od 4-5 
niedziela od 9-1, dla niezamożnych 


ceny lecznic. 


Prenumerafa 


13-12 | 8 


212 Domanowicz R, Zakątna &5, 
meble 

218 Długacz I., Zachodnia 13, me- 
ble 

214 Dudelczyk N; Zawadzka 16, 
przędza 

215 Eiger S., Gdań x. 45, meble 

216 Erner M., Gdańska 20, meble 

217 Elinger Ch., Żeromskiego 15, 
meble 

218 Epsztajn Sz., Zawadzka 9, me- 
ble, waga 

219 Eljason M., Zachodnia 37, me- 
ble 

220 Edelbaum M., Zachodnią 64, 

zegar 

221 Erlich J., Cegielniana 14, me- 
ble 

222 Fiałko I., Piotrkowska 7, 3 
zegarki 


LETNISKO BENDLELIN-SMOLARNIA 
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228 Fiszman A., Pomorska 44, me- 
ble 

224 Fabryka Pluszu į Aksamitu, 
Zakątną 56, maszyna do pisa- 
nia, 18 szt. pluszu 

225 Frydman L., Zachodnia 34, 
meble 

226 Fiszer D., Cegielniana 26, 30 
mtr. towaru 

227 Gelade A, Narutowicza 41, 
meble, radjozparat 

228 Grinsztajn i S-ka, Matejki 4, 
kasa ogniotrwała, maszyna me 
chaniczna (szpularka) 

229 Gerszonowicz 8. Zachodnia 
49, meble 

230 Hirszbajn M., Kilińskiego 23, 
meble, maszyna do szycia 


232 Herosztark H., Żeromskiego 3, 
meble 


233 Hersżkowicz M., Zawadzka 9, 


meble 

234 Joskowicz L., Sienkiewicza 9, 
bibljoteka 

235 Jelski M., Cegielniana 26, tre- 
mo 

236 Kon D., Południowa 24, meble 

237 Kozierowski St, Piotrkowska 
112, maszyna do pisania, 30 
szt, żyrandoli, 20 żel::zek 

238 Klajnlerer J., Al. I Maja 5, 
meble 


239 Kruk W., Przejazd 14, pianino 


240 Kamińska S., Piotrkowska 19, 
meble 

241 Komar, Rybarkiewicz i Garliń- 
ski, Piotrkowska 63, pianino 


231 Hermalin H., Piotrkowska 11, |242 Konkowski M. Sienkiewicza 


artykuły kosmetyczne 


WILLĄ HALINA dawniej BOCIAN 


dojazd, kolejowa stacja Żakowice st. Żakow. =)» szosa szosa <+— Rokiciny 


lub szosą na miejsce przez Brzeziny lub 
Rokiciny, całkowicie ogrodzona z własnym 


lasem, suche, 
kuchnia, weranda I 3 pok 


KURSY 


KIEROWCÓW SAMOCHODOWYCH 


przy Szkole Przemysłowej Towa- 
rzystwa Szerzenia Oświaty i Wie“ 


dzy Technicznej wśród żydów, 
Pomorska 46 


nachomione zostaną W maju T. h. 


Zapisy przyjmuje kancelarja szk 


w godzinach 


Dr. med. 


HELLER 


Choroby skórne i weneryczne 
UL. NAWROT 2 
TELEFON 79-89 


Przyjmuje do 10 r. i od £—8 wiecz 


w niedzielę od 11 —2 po południu 
Dla pań spec. od godz. 4—5 
po pol. dla niezamożnych 
CENY LECZNIC. 


miesięczna „Głosu Porannego" ze wsrystkiemi dodatkami wynosi | 
w Łodzi zł. 5.60, za odnoszenie — 40 groszy z przesyłką pocztową 


w kraju — zł. 6.50, zagranicą — zł. 10.— 


Redaktor: Jan Urbach. 


Wydawca: „Prasa“, Wydawi.c... -polka 4 ogr. Ol. 


weranda. MESI Bliższe szczegóły tel. 4-39. 


od 10—2-ej po 
i od 7-ej do 9-ej wiecz. 


Ti 


zdrowe, ładne 2 pokoje, 


oje z kuchnią, 


Doktór 


LIMUZYNA „OPED“ 


4-ro cylindrowa. 
Wiadomość: Piotrkowska 211 u dozorcy. 


Gabinefy Kosmetyki Lekarskiej 


Ceglelniana 6, front I p., telefon 43-63. 


Pensjonaí 


pod kier. Zofji Winnikowowej 
w Bendzelinie (st. Żakowice) 
It.: Piotrkowska Nr. 48, telefon 60-81. 


30, szafa 


811 


Dr. med. 


WOŁKOWYSKIR. LUBICZ 


CEGIELNIANA 25, TEL. 26-87 
Specjalista chorób skórnych 
i wenerycznych 


LECZENIE SWIATŁEM 
(lampą kwarcową) 
Badanie krwi i wydzielin. 


Przyjmuje od 8—10 r. 12—2 i 4—58 pp. 
> niedziele i święta od 9—1. 


Dla pań od 4 do 5 po poł 
oddzielna poczekalnia. 


osae ann 


str. 10 szpalt. Drobne 12 gr. od 
Qgłoszen! 1 :7Yręcz 
f nioznYe 


Cegielniana 43. Tel. 41-32 
Specjalista chorób skórnych 
i wenerycznych. 
Leczenie lampami kwarcowemi 
(wypadanie włosów). 


od g. 8 do 10 ramo 


Przyjmuje 
2 i od 5—8 wiecz. 


Ogłoszenia za wiersz milimetrowy I-szpaltowy: 1 strona i w tekście 40 gr., strona 5 szpalt. — 
Nekrologi 30 gr. str. 5 szpalt, Nadesłane po tekście 30 gr. str. $ szpalt. — Zwyczajne 10 gr. 
wyrazu; najmniejsze 1.20 zł. Poszukiwanie pracy 10 gr. — 
nowe i zaślubinowe 10 zł. Ogłoszenia zamiejscowe obliczane są o 50 pr. 
o 100 proc., za zastrzeżone miejscowe dopłata. ; 


W drukami własnej Piotrkowska 101. 


młodzieży 


1 


Kino SPÓŁDZIELNI 


248 Kon Ch., Piotrkowska 107, kre 
dens 

244 Karmioł B-cia, Zachodnia 28 
otomana 

245 Kecenelson I., Oegielniana 28, 
meble :“ 

246 Krugłański L., Cegielniana 26, 
meble 

247 Kleiner J., Cegielniana 28, sza» 
fa 

248 Lajzer Lewin, Zakątna 83, me: 
ble, maszyna do pisania, radje 
aparat, dywany, żyrandole. 

249 Lerman Ch., Żeromskiego 27, 
maszyna do pisania, meble 

250 Lipkowicz I, Wysoka 12, me- 
szyna do: szycia, meble 

251 Lieberman J., Zachodnia 38, 
meble, kasa ogniotrwała 

252 Landau A., Cegielniana 28, kre 
dens, mydło 


PORADNIA 


WENEROLOGICZNA 


Lekarzy-specjalistów 


Zawadzka 1 


||| czynna od 8 rano do 9 wiecz. 


11—12 ) przyjmuję 
2— 3 ) kobieta—lekarz 
w niedzielęi święta od 9—2 pp, 


leczenie chorób 
wenerycznych i skórnych 


Badanie krwi i wydzielin na 
syfilis i tryper. 
Konsultacje z neurologiem 
i urologiem 
Gabinet Swiatło-leczniczy 
Kosmetyka lekarska 
Oddzielna poczekalnia dla Kobiet 


PORADA 3 Zł 


Sienkiewicza 40. 


Dziś i dni następnych! 
Wzruszający wielki film o clownie, 
który śmiesząc widzów przechodzi 


gehennę uczuć, niezrozumiańych 
przez ukochaną 


«a =- g [7 
„Śmiej się pajacu 
W rolach głównych: genjusz o stu 

twarzach LON CHANEY 
i wiośniana LORETTA YOUNG. 
Kapitalny film, w którym Lon Cha- 
ney, bohater niezapomnianego 
„Dzwonnika z Notre-Dame* daje 
maksimum swemu talentu. 
Uwaga! Kino w ogrodzie bez 
względu napogodę. 
Orkiestra powiększona 


ORNNA D'ARC" 


(Dziewica Orleańska) 


Nastę 
9 


"REEZEEEK RI RA R > 1902 M AWA TO A W Z, 
W dni powszednie, z wyjątkiem 
sobót, początek seansów o godz, 
4-ej, zaś w soboty, niedziele 
i święta o g 12-ej w poł. Ostatni 
seans o godz. 10. — Na pierwszy 
seans ceny miejsc zniżone. 
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P. MARKOWICZOWA 


chor. skórne, włosów i weneryczne 


PRZEPROWADZIŁA SIĘ 
na Aieje 1-56 Maia 37 


telefon 66-35 
przyjmuje od 3—9 po poł 
Gabinet Kosmet. Lekarskiej 


Serdeczne ukłony dla p. Anuszki 


